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Prenumerata. 


We Lwowie: 
Miesęer. ! k. 50 k +80 ot.) 
Kwam 6u. 40h. (Eni. N e: 
For 0i 80h. ($ s 40a) 

Za Jłanie éo dami 
40 h ct.) miesięczne. 

Na prewinofi: 

Mies 2k TOh (I mi 36 et) 
Ewartalnie 8 k. (4 al) 
Półrosemie 16 k. (8 i.) 
Za gramieą: 
Mies. 3 koreny (1 sł. 50 et.) 
Numer we I. wowie $h (4 et |. 
na gorma 10 a (5 ot), 
Ba ćwercacł lê h (6 et). 


Lwów, Wtorek diia 26. Grudnia 1905. 


NURJER LW 


Wychodzi codziennie, nie wyłączając niedziel i swiat o godzinie 7'/2 raro. 


INSK 


Rok XXIII 


Ogłoszenia. 


Zwyczajne ogloszenia: za 
jeden wiersz petitowy siho 
jego miejsce 20 b. (16 et.) 


Nadesłane: za jeden wiereż 
petitowy albo jego miępece 
b (30 et) 


Doniasienia o ślubach, za- 

ręczynach í inne prywa- 

toe wiadomości po kronieo 

za jeden wiersz 1 KoRODA 
(50 ct) 


Rękopisów nie zwta- 
ca Się 


Właściciele : 


Rzymsko-katoiickie: Grecko-katolichie. 


Dziś: Szczepana Męczennika. | Ewstrachia. 
Jutre: Jana Ewangelisty. Ftyrsa M. 
Pojutrze: Młodziamków M. M. gJełewiecja. 


Rewolucja w Moskwie. 


(Tel. „Kurjera Lwowskiego*.) 


Moskwa. O wypadkach, zaszłych w nócy na 
niedzielą w Moskwie, krążą przesadne pogłoski. 
Mówiąo tysiącach zabitych i rannych. 
W rzeczywistości straty w ludziach mają być mniej- 
sze. Starcie z wojskiem na ul. „Twerskaja* nie 
kosztowało wiele ofiar, gdyż użyto tam głównie 
kawalerii. Na ulicy „Łobkowskaja" zabito lub zra- 
niono najwyżej 50 osób; wojsko otoczyło tam 
250 rewolucjonistów, między którymi było 30 ko- 
biet; większość poddała się po salwach arty- 
lerji, która dała 13 strzałów armatnich. Na wie- 
czór oczekiwano ogłoszenia stanu wojennego. Nie- 
"mieccy poddani — o ile dótąd wiadomo — nie po- 

= mieśli szkód. 
Moskwa. (Doniesienia Petersburskiej Ag. tele- 
graficznej.) We wszystkich punktach miasta, w któ- 
rych w sobotę barykady zostały zburzone, zbudo- 
wali powstańcy w niedzielę nowe barykady. 
Ulica „Szeroka* aż do dworca kolejowego pełna 
jest barykad. Na piacu „Strastnoi” ustawiono 
w niedzielę znowu działa. Nad „stawem patrjar- 
chów“, na ulicy „Bronnaja* koło „Karetnego rja- 
du“, na ul. „Centranska* i „Toccerskaja* wymie- 
" mili powstańcy strzały z wojskiem. W splądrowa- 
aym sklepie broni Thorbecka wybuchła w nocy z 
soboty maszyna piekielna, wskutek czego 
wybuchł pożar w przyległym hotelu „Metropole“. 
Pożar niebawem ugaszono. 

Próbowano także zrabować skład broni Bra- 

betza, lecz napad nie powiódł się. W niedzielę 


. 


j 


przedpołudniem strzelanie osłabło. Do rana nali-|cach kolejowych splą drowano wczoraj] prął 


czono około 200 rannych. Liczby zabitych jesz 
cze nie stwierdzono. 

Moskwa. (Doniesienie Petersb. Agencji tel.) 
W niedzielę od rana strzelała artylerja 
do barykad. Straż pożarna podpaliła 
barykady. Starcia, które nastąpiły najpierw 
ma ul. Twerskaja a potem na innych ulicach, stały 
się szczególnie gwałtowne na Twerskim bulwarze 
i przyległych ulicach. Powstańcy zranili 20 żan- 
darmów. Według nowszych obliczeń 
było w sobotę 500 rannych, w niedzielę 
jeszcze więcej. Wieczór w sobotę przyszło 
także na przedmieściach do starć. Na Sretence 
rzucono bombę. Dworce obsadzone są wojskiem. 
Związek zwiąków uchwalił utrzymać w 
mocy strajk generalny, łecz nie brać 
udziału w powstaniu zbrojnem. 


Moskwa. (Doniesienie Pet. Ag. tel.) Plac przed 
klasztorem „Strastnoj” obsadzony jest przez 
artylerję, która ostrzełiwa bulwary 
„Iwerskoj* i „Strastnoj*. Ulicę Twerskaja 
zamknęło zupełnie wojsko; na rogu ulic Sado- 
waja i Twerskaja w pobliżu dawnego „łuku tryum- 
talnego“ zbudowali powstańcy baryka- 

| dy; wojsko je zdobyło. Oddziały pawstań- 
ców stoją za gimnazjum w uliczce Dymitrówka. 
Na wielu ulicach stłumiło wojsko rewolucyjne ma 
nifestacje, przyczem wiele osób było ran- 
nych. 

Moskwa. (Doniesienie Pet. Ag. tel.) Wczo- 
raj wieczór splądrowali powstańcy 
dwawielkie sklepy broni. Na ulicy Sa 
dowaja budują powstańcy barykady ze słupów 
telegraficznych, siatek drucianych i desek (Ulica 
Sadowaja okala miasto w półkolu). Poszczególne 
dzielnice miasta są zamknięte w sobie, gdyż połą- 
czenia przerwano. Powstańcy dają sygnały za po- 


REDAKCJA, ADMINISTRACJA 
i EKSPEDYCJĄ przy ul. Chorążczyznaj 
1. 10. Telefonu Nr. 584. 


Kalendarz myśliwski, Wolno polowac na kozły | wschód 

(rogacze), zające, jarząbki, cietrzewie, głuszce, 

koguty, kuropatwy, dzikie gołębie, dropie, pard- 
wy, ptactwo wodne i błotne. 


Henryk Rewakowicz i Spółka. 


słońca o 7 g. 58 m 
Zachód słonce o 4 g. b m. 
Barometr 765. Pogoda. 


jne są rządowymi reflektorami, ustawionymi na wie-|nie dopuścił do tego, ażeby statki przyjąć mogły 
ży Sucharewskiej. Ogień działowy słychaćjzbiegów.. 


prawie z wszystkich stron miasta. Z 
mitraljez ostrzeliwają ulicę Sadowaja. 
zabitych jest nieznana, ale z 
Wiele jest rannych. Na placu przed 


klasztorem Strastnoj strzelali pow:|kunki. Wszyscy oświadczyli, ' 
stańcy zangielskich mitrajlez z pew-|cjach Bałtyckich są okropne. 
nego domu, poczem wojsko dom ten|lsilny, prawdopodobnie 


ostzeliwało z dział. 


Berlin. Z Lubeki donoszą: Parowiec „Deutschland ” 


Liczba przepełniony był zbiegami rosyjskimi, gdy przybył tu 
naczna.|z Rygi. Wielu z zbiegów byli to właściciele z rosyj- 


skich prowincji — uciekając, zabrali tylko drobne pa- 
że stosunki w  prowin- 
Rząd jest całkiem bez- 
wszyscy właściciele dóbr już 


pouciekali, Ci, którzy nie zdołali uciec dość wcześnie 


Moskwa. Gmach szkolny, położony przy ulicy do miast, niezawodnie zamordowani zostali. Wszystkie 
Łobkowskiej, w którym odbywało się zgromadzenie |Parowce zagraniczne przepełnione zbiegami, setki 
robotnicze, został osaczony przez wojsko, które za- czekają na okazję, by uciec można. 


żądało wydania broni. Jeden z żołnierzy dał ślepy 


Gdy strajk generalny został proklamowany, wró- 


strzał, na co z domu odpowiedziano ostrymi wystrza- | Cili robotnicy do stalowni „i. poprzerabiali wszystkie 
łami i bombami. Sprowadzono artylerję, która w nocy m W na szable, sztylety i długie noże. Z tą bronią 


tak długo bombardowała szkołę, dopóki 
zebrania się nie poddali. 

Moskwa. Komitet wykonawczy rady robotni- 
czej i biura związku związków rozesłały wczoraj 
do prywatnych banków zawiadomienie, że w in- 
teresie ruchu wolnościowego uznają za konieczne 
aby banki pracowały. 

Moskwa. Z wielu stacyj kolejowych moskiew- 
skiego powiatu telegrafują, że chłopi z sąsiednich 
wsi napadli na strajkujących funkejonarjuszów ko: 
lejowych i zmusili ich do pracy. (Pet. Ag. tel.). 

Berlin. Z Moskwy donoszą: Przy zajściach krwa- 


z wojska 50 oficerów i 102 żołnierzy. 


Plądrowanie na dworcach. 
Moskwa. Na dwu tutejszych dwor- 


70wagonów środków spożywczych. 


Pod rządami cara. 


(Telegramy „Kuriera Lwowskiego”). 


Berlin. Według doniesienia z Warszawy, u- 
chwalili tamtejsi urzędnicy telegraficzni na odby- 
tem wczoraj zgromadzeniu, większością głosów, 
zakończyć strajk. Stosownie do tej uchwały pod- 
jęto bezzwłocznie służbę. 

Berlin. Według doniesienia, nadeszłego po- 
cztą z Łodzi, powrócili tamtejsi urzędnicy telegra- 
ficzni do pracy. W mieście panuje spokój. 


uszestnicy j W i% 


wych w Moskwie ze strony powstańców padło 400 alw jų 


«u bronić się mogli robotnicy, atakowani: przez 
policję, 
Przeciw strajkowi kolejowemu. 


Moskwa. Ze stacyj Pawłowa (Posad) i Orje- 
chowa, kolei niżno-nowogrodzkiej nadeszły telegra- 


'|ficznie protesty funkcjonarjiuszów kolejowych prze- 


ciw powszechnemu strajkowi. Autorowie prote- 
stów wskazują na to, że ludność zagraża stacjom 
kołejowym i personalowi. 


Stan wojenny w Rewlu. 
Petersburg. jak słychać, były w sobotę w Re- 
rozruchy, wskutek czego ogłoszono w 

niedzielę w mieście tem stan wojenny. 


Strajk generalny. 


Petersburg. Generalny strajk nie przy- 
dotąd w Petersburgu ostrych form. 


Stan wojenny i stan obiężenia. 


Petersburg. Petersburska Agencja telegra- 
ficzna donosi, że nad miastami Tambowem i Ko- 
złowem, jakoteż nad okręgami tej samej nazwy 
zawieszono stan wojenny. W dziesięciu innych 
miastach i przynależnych do nich powiatach ogło- 
szono stan oblężenia. Szefowi brygady general- 
leitnantowi Klawecowi powierzono funkcje generał- 
gubernatora. Przy aresztowaniu uzbrojonego tłumu 
skoniiskowano broń i bomby. 


Bunt w wojsku. 


Wrocław. „Schlesische Zeitung“ donosi z Pe- 


Kijów. Południowo zachodnie drogi żelazne straj- tersburga : Generał Liniewicz, komendant armji Man- 
kują. Władze poczyniły przygotowania do nowych de-j dżurskiej telegrafuje: „Połowa armji czynnej zbunto- 


monstracyj „patrjotycznych" i do żydobicia. U libera- 
łów odbywają się liczne rewizje. Inteligencja i robot- 
nicy uzbrajają się. 


Bukareszt. Radca Kissiljew, przybyły do Kiszy-i 


niewa, który przeprowadzić miał śledztwo w sprawie 
ostatnich rozruchów antiżydowskich, został otrutym. 
Przypuszczają. że otruła go policja, która obawiała 
się kompromitacji w razie Ściśle przeprowadzonego 
śledztwa. 

Rewolucja łotewska. 


wana, rezerwiści żądają natychmiastowego powrotu de 
kraju. Nie jestem w stanie walczyć dalej przeciw pro- 
pagandzie rewolucyjnej w mojej armji“. 


Jelegramy „„Kurjera Lwowskiego“, 


Sofia. Z powodu nowej ustawy przymusowej 
o cechach urządzili tutejsi socjalni demokraci ma- 
sową demonstrację przed sobranjem i rozpoczęli 


Kolonja. „Rheinisch Westfalische Zeitung* dono- | Wczoraj strajk. Prezydent sobranja i minister han- 
si z Rygi, że tamtejszy konsul niemiecki prosił tele-i dlu przyjęli deputację robotników, którzy doma- 
graficznie o wysłanie dwóch niemieckich okrętów wo-| gali się zniesienia wspomnianej ustawy. Nie było 


jennych. Konsul oświadczył. że kolonja niemiecka już 
dawno go oto prosiła, jednakże z pewnych powodów 
kroki takie dotychczas musiały być zaniechane. Ponie- 
waż tymczasem sytuacja bardzo się zaostrzyła, uwa- 
ża, że nadeszła już chwila, ażeby poprosił o okręty 
woienne. 

Hamburg. Wysłane do Rygi i Libawy statki po- 


wypadku. 

Neusattl. Mimo sztucznego pompowania pe- 
wietrza i wentylowania nie powiodło się wczoraj 
posunąć dałej na obszarze, objętym przez pożar. 
Próby musiano o godzinie 7. wieczór zaniechać z 
powodu niebezpieczeństwa, grożącego niosącym 
pomoc robotnikom, gdyż nastąpiły drobne wybu- 


mocą rakiet z okolicznych wzgórz, które oŚwieco- | mocnicze zaatakowane tam zostały przez tłum, któryjchy gazów. Będą podjęte nowe usiłowania. 


| 


Nowy gabinet wloski. 

Rzym. Utworzył się nowy gabinet w następu- 
jącym składzie: Fortis objął prezydjum, Sprawy 
wewnętrzne i tymczasowo tekę rolnictwa; senator 
markiz Sangiubiano sprawy zagraniczne; Finochiaro 
sprawiedliwości; senator Vacchelli finanse; Car- 
cano skarb; generał Majnoni d’ Intignano wojna; 
admirał Mirabello marynarka; Demainis oświata; 
Tedesco roboty publiczne ; Marsengo Bastia poczta 


i telegraf. 
Pożar. 


Bergen. W domu zamieszkałym przez siedm 
rodzin wybuchł wczoraj wieczór pożar. Spaliło się 
troje dzieci a wiele osóbodniosło ciężkie rany od 
poparzenia. 

Zamach na kardynała. 

Barcelona. W chwili, gdy wczoraj wieczorem 

kardynał ks. Casanos wyszedł z katedry, pewien 


pi R 
man A meee -> 


by miały wyrazić się w zwołaniu ankiety profesorów | stawiona iest w teu szpusów, Że miożliwem jest, iż pe- 
szkoły lasowej łącznie z fachuwymi leśnikami. Wpra | wna część młodzieży, żądnej prawdziwej wiedzy, opu- 
wdzie na konferencji, jaka się odbyła w murach gma- {ści mury połskiej szkoły lasowej i gdzieindziej szukać 


loświadczenie słuchaczów szkoły lasowej, 


chu szkolnego miedzy delegatami młodzieży, a pp. Pila 

tem i Szyszyłowiczem, ci ostatni zaczęli, że słę tak wy-i 
rażę, „iawirować*, ale stanowcze oświadczenie jednego | 
z delegatów, iż w przeciwnym razie strajk będzie pro- 

wadzony dalej, a zarazem solenne przyrzeczenia ze 
strony cieszących się sympatją młodzieży profesorów, | 
że zwołana ankieta zajmie się prawdziwie reorganiza 

cją szkoły, że ożywiona będzie najiepszemi w tym 
względzie chęciami, spowodowały, iż młodzież zgodzi 

ła się strajk przerwać i rozpocząć regularne uczęszcza- | 
nie na wykłady. 

W „Kurjerze Lwowskim“ zostało też ogłoszone 
że choć nie 
mają rzeczywiście konkretnych gwarancji ze strony 
Wydziału krajowego co do uwzględnienia słusznych 


jich żądań, wierzą jednak dobrym chęcicm grona pra- 


anarchista usiłował przebić go sztyletem. Pewien jtesorów i zapewnieniom pp. Pilata i Szyszyłowicza, 


zakonnik odwrócił cios, uderzając napastnika w 
twarz. Policja napastnika uwięziła. Znaleziono 
przy nim rewolwer i flaszeczkę z trucizną, której 
chciał zażyć po dokonaniu zbrodni, aby się życia 
pozbawić. 

Barcelona. Sprawcą zamachu na kardynała 
Casanosa jest przywódca grupy anarchistów naz- 
wiskiem Jose Salos-Comos. Powszechnie sądzą, że 
powodem zamachu były ataki niektórych pism na 
kardynała. 

Szpiegostwo. 

Tulon. Uwięziono tu podoficera tutejszej za- 
łogi oraz pewnego dość znanego Tulończyka. Are- 
Sztowania te są w związku z wykrytem w Marsy- 
lji szpiegostwem. 

Tulon. Sędzia śledczy dokonał tu wielu re- 
wizyj domowych, aby wyśledzić, czy uwięzieni 
dopiero co w Marsylji Niemcy utrzymywali sto 
sunki z Tulonem. Sędzia śledczy skonfiskował 
wiele listów. 


Zamknięcie skupczyny. 

Cetynja. Zamknięto sesję skupczyny po uro- 
czystej manifestacji dziękczynnej na cześć księcia. 
Posłowie wzięli udział w galłowym obiedzie, wy- 
danym dla nich przez księcia. 


Po wojnie. 

Pekin. (Reuter.) Japońscy pełnomocnicy do 

chińsko japońskiego traktatu odjechali do Tientsinu. 

Otwarcie mandżurskich miast dla handlu Świaio- 

wego nastąpi równocześnie z zupełnem opróżnie- 
niem Mandżurji przez Rosję i Japonię. 


Jeszcze o szkole lasowej. 


Z niedomagań gospodarki Wydziału krajowe- 
go wyłoniła się na Światło dzienne sprawa lwowskiej 
krajowej szkoły lasowej. Nadużycia w rodzaju znie- 
sienia siedmiu nadzwyczaj ważnych katedr, brak pro- 
fesorów do wykładania poszczególnych, fachowych 
przedmiotów, brak literatury leśniczej już oddawna 
wzbudzały niezadowolenie u bardziej usposobionej opo- 
zycyjnie, a żądnej prawdziwej wiedzy, młodzieży 
szkoły lasowej. już w roku zeszłym wybuchł tam strajk 
z powodu wprowadzenia pewnych nowych ograniczeń, 
uniemożliwiających poważne traktowanie nauki Ie- 
Śnictwa. 

Zarządzone przez Wydział krajowy zmiany, szu 
mnie przezwane „reformą w szkole lasowej*, otrzy- 
mały sankcję Sejmu i wprowadzone zostały w czyn. 

Zdawało się, że młodzież pogodziła się z nowe- 
mi ograniczeniami, że odtąd reagować nie będzie. 
Stało się jednak inaczej. 

W listopadzie br. znowu została podjętą akcja 
strajkowa, a jako uzasadnienie tej akcji ogłoszono w 
„łKurjerze Lwowskim“ memorjał, gdzie w szeregu 
postulatów wyłuszczyła młodzież potrzeby i reformy, 
które dla zaprowadzenia ładu i normalnych warunków 
w szkole, są niezbędne. 

Postawiona więc w ten sposób sprawa zmusiła 
ostatecznie Wydział krajowy do ustępstw, które jako- 
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że tej iedynej szkole polskiej zapewnią należne sta- 
nowisko, przerywają strajk i rozpoczynają uczęszczać 
na wykłady. 

Zobaczmy teraz, jak Wydział krajowy wywiązał 
się z powyższego zobowiązania, czy słowa, wyrzeczo i 
ne przez pp. Pilata i Szyszyłowicza, że zwołaną bę: 
dzie ankieta, zostały dotrzymane... 

Otóż śmiało możemy powiedzieć, że... nie. 

Wprawdzie w danej sprawie zwołane zostały dwa 
„prywatne“ posiedzenia grona profesorów, na których 
niby „gorąco“ debatowano o szkole i o jej potrze 
bach, ale ani a wyniku tych posiedzeń, ani o powzię 
tych uchwałach absolutnie nic nie słychać. 

A przecież o takich rzeczach społeczeństwo po 
winno wiedzieć, czego właściwie szkoła potrzebuje, 
jakie reformy są niezbędne, aby mogła ona normal- 
nie funkcjonować. Przecież szkoła lasowa jest szkołą 
krajową, a więc utrzymywaną z funduszów kraju, stąd 
wniosek, że kraj powinien wiedzieć, co wewnątrz szko 
ły się dzieje, czy odpowiada ona swojemu zadaniu, 
a jeżeli nie — jakie środki są konieczne, aby ją uczy- 
nić rzeczywiście szkołą. 

Tymczasem o tem wszystkiem cicho. Cicho do 
tego stopnia, że nawet sami słuchacze nia wiedzą, czy | 
i jakie konferencje odbyły się w sprawie szkoły laso 
wej. Jak zaś Wydziałowi krajowemu zależy na tej ci- 
szy, niech posłuży fakt, iż kiedy na łamach „Kurjera 
Lwowskiego" pojawił się ostatni mój artykuł „W spra 
wie szkoły lasowej*, omawiający nadużycia specjalnie 
przez pp. Pilata i Szyszyłowicza tolerowane, ten osta 
tni zwrócił się do słuchaczów II. roku, aby podobne 
go rodzaju brudów (autentyczne) nie wyciągali na po 
rządek dzienny. Wprawdzie p. radca omylił się nieco, 
przypuszczając, iż to ktoś z drugiego roku krytykuje 
działalność opiekunów szkoły, ale sam fakt, jak wy- 
powiedzenie słów : „nie wyciągajcie panowie brudów“, 
aż nadto Świadczy o opiece Wydziału krajowego 
względem szkoły lasowej. 


Nie wyciągać więc brudów na światło dzienne- 
nie gardłować, że w szkole dzieją się jaskrawe nadu, 
życia — ot lepiej siedzieć cicho, oto rady ludzi „po- 
ważnych“, „opiekunów“ szkoły. 

Pomimo jednak tych „trzeźwych* rad, pomimo 
niezadowolenia panów z Wydziału krajowego, powta: 
rzam, że reorganizacja szkoły jest niezbędną, Wydział 
krajowy niechaj naprawdę pomyśli o szkole i niechaj! 
zwoła ankietę 

Bo w szkole jest źle i to bardzo źle. Tak np. 
stałych profesorów (prócz dyrektora) posiada ona tyl- 
ko... czterech; reszta to docenci, mobilizujący się 
przeważnie z najsłabszych sił, nędzna bowiem płaca 
i przykre warunki szkolne prawdziwych iudzi nauki 
odstręczają od działalności do przygotowywania dla 
społeczeństwa przyszłych fachowych leśników. 

A jednak szkoła istnieje już przeszło lat 30. 
Przez cały ten przebieg czasu przechodziła ona różne 
koleje: było lepiej, było i gorzej. Tak jednak, jak jest 
obecnie, jeszcze nigdy nie było. Dziś ani Wydział 
krajowy, ani dyrekcja, ani nawet grono profesorów 
szkołą się nie interesuje. Wykłady poszczególnych 
przedmiotów raz się odbywają, ta znów nie. Demon- 
stracji praktycznych, wycieczek naukowych prawie że 
niema wcale — słowem nauka leśnictwa obecnie po- 


Ządajcie 
wszędzie 


czeruidła na buty 


będzie bardziej odpowiednich warunków. 


pp. architektów, inżynierów, budowniczych majstrów 


o dopomożenie do usunięcia niedomagania, które 
od pewnego czasu prześladute zawód stukatorski. Nie- 
domaganiem tem jest mieracjonalny brak pracy w se- 
zone zimowym, który czasami trwa zaaługo i spowo- 
dowuje to, że w sezonie w którym roboty budo „łane 
są już w, pełnym toku, a więc zapotrzebowanie ozdób 
sztukatorskich jest tak wielkie, że brak sił ukwalfi- 


biarscy, chcąc sobie poradzić i podjętym 
niom zadość uczynić, biorą takich ludzi 
sztukatorskiego, którzy nie posiadają nawet miernego 
ukwalifikowania 
przez takich ludzi, roboty sztukatorskie tracą swą war- 
tość, ni: mogą cdpowiedzieć swemu celowi 
dowalają odbiorców. Przyczyną 
czasu, jak się nięjednokrotnie i sami majstrowie rz ź- 


chitektów, inżynierów, budowniczych itd. wtenczas, 


kale pracowni swcich przez cały rok, tak latem jak i 
zimą, choć w zimie nie pracuje w nich nikt, bo ry- 
sunków i planów niema, 
są przez architektów wówczas, skoro się tylko podaje 
o konsens na budowę. 


Proszę przekonać się, 
wyrobom obeym. Prawdziwe tylko z marką ochronną. 


Słuchacz leśnictwa. 


KRONIKA. 


We Lwowie. 


— Towarzystwo rzeźbiarzy i cedlewaczy we 
wowie w nadesłanej nam odezwie zwraca się do 


murarskich i osób prowadzących samoistnie budowy 


kowanych do wykonania tychże, pp. majstrowie rzeź- 
zobowiąza- 
do zawodu 
do wykonania robót. — Wykonane 
i nie za- 
tego od niejakiegoś 


biarscy na to skarżą, jest to, że 'rysunki, względnie 
plany do dekoracji budynków są wydawane przez ar- 


gdy murarz potrzebuje już tych ozdób do osadzania 
na budynku. Dla czego ci pp. tak postępują, nie wie- 
my, bo przecież pracodawcy rzeźbiarscy utrzymują lo- 


chociaż rysunki wykonane 


Towarzystwo rzeźbiarzy i odlewaczy zwraca się 
więc do wszystkich po. architektów, inżynierów, bu- 
downiczych i t. d. we Lwowie i na prowincji z proś- 
bą, ażeby porzucili te praktyki niekorzystne dla obydwu 
stron i wydawali plany i rysunki majstrom  rzeźbiar- 
skim do wykonywania ich w sezonie zimowym, 
wyjdzie na korzyść tych pp., gdyż roboty należycie 
zostaną wykonane i na czas. W taki sposób robotni- 
cy sztukatorscy ukwalifikowani, będą mogli mieć prz. z 
cały rok zajęcie. W przeciwnym razie może to być 
przy obecnym ruchu budowlanym niekorzystnem dla 
prowadzących budowy, gdyż wpierw się wykonuje ro- 
boty te, które zostały prędzej zamówione. 

— Lwowska Izba inżynierska podaje do wia- 
domości wszystkich ukończonych techników, że Rada 
przemysłowa w Wiedniu wskutek przedstawienia sta- 


łej delegacji austr. inżynierów i architektów, przeszła | 


nad żądaniem centr. stowarzyszenia ukończonych ucz- 
niów wyższych szkół przemysłowych o przyznanie 
tymże tytułu inżynierów, do porządku dziennego. 


— Zabaw publicznych w tym karnawale | 
Postanowiła to już zna- | 


nie będzie w całym kraju. 
czna część tutejszych towarzystw. Na prowincji czy- 
nią to samo. I tak donoszą nam z Bochni: Wydział 
„Sokoła“ w Bochni uchwałą z 22. bm. postanowił 
w tym karnawale nie urządzać zabaw tanecznych 
z powodu wypadków za kordonem. 


— W sprawie reformy wyborczej odbyło 
się wczoraj w sali Kahału poufne zgromadzenie ży- 
dowskie, na które przybyli także delegaci z więks:ych 
miast prowincjonalnych. Obradom przewodniczył dr. 
Byk; w czasie obrad wtargnęli do sali sjoniści, którzy 
chcieli zgromadzenie rozbić z tego powodu, że się nę 
oświadczyło za kurjami narodowościowemi. Wszczęła 
się wielka awantur", wybito w sali kilka szyb, tak, że 
musiano wezwać policję, która wzburzonych uspokoiła. 

„— Świąteczne występki. Z okazji świąt zni- 
knął piekarczyk Maksym Popielaty wraz z pieczy- 
wem od Racheli Richter i dopiero wczoraj przydybano 
go na ul. Cebulnej. Pieczywo wraz z koszykiem sprze- 
dał za kilkanaście koron. — Dorożkarz Nr. 40 


Niemojowskiego we Lwowie 


że wyroby Niemoiowskiego nie ustępują 


Kilińskiego. 


ca | 
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"zpił się wczoraj do tego stosnia, że jadąc, o latarnie 
zawadza;. Dsrożka zaś tak wewnątrz, jak i zewnątrz, 
była w niemożliwy sposób zanieczyszczoną. — W stow. 
szewców przy ul. Dominikańskiej rozbił wczoraj 
nad ranem nieznany sprawca drzwi lokalu i skradł 
z otwartej puszki 10 kor., z szuflady 4 kor., następnie 
22 flaszki piwa, litr wódki, jedną flaszkę rumu, 200 
sztuk papierosów i fust kiełbasy. 


— Ze stowarzyszeń. 


Towarzystwo ku popieraniu ruchu 
obcych i przejezdnych we Lwowie ukonstytuowało 
się i przyjęło statut, zatwierdzony przez namiestai 
ctwo, poczem wybrało wydział następujący: przewo- 
dniczący dx. Lisiewicz Aleks, zastępcą pp. Wal. Dzie- 
ślewski, skarbnik Lewicki Aleks, sekretarz Sokołow 
ski Stan. Członkami pp: Rutowski, Śiadowski, K. 
Poliak, R. Dzieśiewski, Dorożewski, Ihnatowicz, Szka 
wron i dr. Lilien. 


Z Towarzystwa politechnicznego. 
Zgromadzenie tygodaiewe odbędzie się we Środę 
27. bm. o g. 7 wieczór w I. szkole realnej przy ul. 
Kamiennej (sala fizyki na II piętrze). Na porządku 
dziennym : Dalszy ciąg dyskusji nad wykładem dyrek 
tora miejsktego zakładu elektrycznego p. Józefa To 
mickiego : „O rozszerzeniu sieci lwowskiej koiei elek 
trycznej” i wnioski. 


2 dzislat6 zakordowowyGch. 


~ Z Warszawy donoszą: Piątkowy numer u- 
rzędowego „Warsz. Dniewn.* przyniósł rozporządze- 
nie jenerał gubernatora Skałłona, zaprowadzejące „w 
dziesięciu guterniach kraju Nadwiślańskiego“ stan wo- 
jenny, O powodach tego zarządzenia różne krążą we” 
sie, Według jednej, jenerał-gubernator stara się w ten 
sposób uzasadnić ex post liczne aresztowania ostat 
nich dni, oraz rozwiązać sobie ręce co do nowych, 
mających nastąpić. Stan wojenny zawiesza swobody 
manifestu i umożliwia postępowanie administracji takie, 
jak za czasów przedmanifestowych. Inni wskazują wre- 
szcie na stan wojenny w gubermach nadbałtyckich i w 
niektórych okolicach rdzennej Rosji i twierdzą, że sfery 
czynownicze pragną stanem wojennym wpłynąć na c- 
pinję rosyjską: usunąć jej z przed oczu fakt miezbity, 
że Królestwo jest spokojne, podczas gdy w Rosji sze- 
rzą się rozruchy. Manewr ten miałos także na celu 
przysłużenie się t m elementom w prasie rosyjskiej, 
które szukają za pretekstem, aby zwrócić się przeciw 
postulatam stronnictw narodowych Śmielej, niż dotych- 
czas. Jakakolwiek byłaby przyczyna, czy przyczyny, 
faktem jest, iż stan wojenny w Królestwie mie ma ża- 
dnego uzasadnienia. Faktem jest wszelako również, że 
gdy biurokracji szło o rozdrażnienie i sprowokowanie 
sfer narodowych, to cel ten można uważać za chybio- 
ny. Prasa war zawska, zamieszczając uwiadomienie o 
stanie wojennym, wzywa do spokoju i równowagi du- 
cha, stwierdzając rarazem, iz społeczeństwo posiada 
dość rozwagi, aby przyjąć to niezasłużone  uszczupie- 
nie praw z zupełną obojętnością. Stanowisko władz w 
Królestwie stało się jak gdyby barometrem sytuacji 
ogólnej. Gdy ogólny prąd życia zmierza w Rosji ku 
swobodom, Królestwo wydobywa się z pod stanu wo- 
iennego. Gdy prąd ten zmierza ku chwilowej reakcji, 
prawa wojenne zjawiają się ponownie, jsko pierwszy 
sygnał i zadatek „powrotnej fali", 

Onegdaj dokonano rewizji w red. sucjal-demokrat 
„Trybuny”, nowego pisma, właściwie w mieszkaniu p. 
«Kucharskiego, nominalnie redaktora „Bibijoteki nauko- 
wej“. P. Kucharski był księdzem, ale wystąpił ze sta- 
nu duchownego, pojął żonę i dziś jest socjalisią. Nie 
aresztowano go jednak. 

Faktem najsilniej o powrocie „porządku admini- 
stracyjnego" Świadczącym, jest aresztowanie p. Alfon- 
sa Parczewskiego, adwokata z Kalisza, nie będącego 
ani socjalistą, ani należącego do jakichkolwiek „zwięz 
ków“. Był on jednym z kandydatów na posła do przy- 
szłej Dumy. P. Parczewski odniósł się do ten. Ska- 
łona, stąd iednak wys'ano odpowiedź do Kalisza, że 
uwięzionego należy zatrzymać w areszcie. Obok p. 
Parczewskiego aresztowany został, również w Kaliszu, 
p. Lubczyński. Powróciliśmy zatem znów do stadjum, 
w któreim nikt wołncści osowistej nie jest pewny, za: 
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leży ona bowiem w zupełności od kaprysu władzy 
administracyjnej. 

cu Strajk strażaków w Warszawie. Donoszą 
stamtąd: „Pożar, jaki wybuchł onegdaj wieczorem 
przy ulicy Elekt_ralnej, dał sposobność do rewji sał- 
dackiej, zamiast pomocy strażaków. Ujrzeliśmy widok 
niezwykły. Władza wojskowa, która z pomocą żołnie- 
rzy zastąpiła nieszynną straż ogniową, uczyniła wszyst 
ko te, co zwykła robić przy pomocy policji w razie 
zbiegowisk lub zakazanych pochodów ulicznych. Zam- 
kniąto tedy wyloty ulicy Elektoralnej we wszystkich 
kierunkach, sprowadzano kilkudziesięciu konnych żan- 
darmów z batami, rozpędzających publiczność, nawet 
koło hal targowych, sprowadzono z zabudowań b, 
mennicy szwadron huzarów, kilka kompanij wołyńskie - 
go pułku gwardji, parę rot piechoty fortecznej, wre- 
szcie zamiast straży przyjechali na taborze strażackim 
saperzy z artylerją gwardji, obsługującą konie. Sło 
wem, mieliśmy formalny przegląd wojska wszelkiego 
rodzaju broni. 

Brandmistrze, którzy pozostali na stanowiskach, 
robili, ce mogli, lecz trudno było poradzić sobie z 
żołnierzami niawprawnymi i nieobznajomionymi z uży- 
ciem narzędzi ratuukowych, a zwłaszcza, gdy w poto- 
kach błeta i bez majstrów wodociągowych nie można 
była odnaleść hydrantów. 

Na czatowniach nie było wcale sygnałów, gdyż 
posterunki strażackie na wieżach nie są zastąpione. 
W czasie pożaru, strażacy, internowani w koszarach, 
przypatrywali się niewprawnej robocie żołnierskiej 
przy wyruszaniu taboru, a żeby im chęika nie przy- 
szła pomagać, każde wyjście i okno otoczono woj- 
skiem. Zresztą nikt im nie prop.nował, aby pospie- 
szyli na ratunek. 


~ Telegramy polskie na Litwie i Rusi. 
Główny zarząd poczt i telegrafów postanowił, że od 
14. stycznia 1906. r. telegramy w języku polskim ma- 
ą byc przyjmowane i wysyłane w gubernjach: ko- 
wieńskiej, grodzieńskiej, wileńskiej, mińskiei, wołyń- 
skiej, podolskiej, snohylowskiej, witebskiej i kijowskiej, 
tak w obrębie tych gubernij, jako też w komunikacji 
z Królestwem Polskiem. 


- 


ew Z Wilna donoszą: Powtarzają się wciąż je- 
szcze w niektórych okolicaca kraju zaburzenia wło- 
Ściańskie. Przybierają one najczęściej formę napadów 
na młyny dworskie. Tak np. w dniu 16. bm 
w majątku Mowszanach, w powiecie wileńskim, nale- 
żącym do p. Kazimierza Koziełł Poklewskiego, tłum 
złożony z 200 — 300 pijanych włościan, napadł 
o godz. 2. po południu na murowany młyn wodny 
i w ciągu kilku gedzin doszczętnie go' zbu- 
rzył. Wielkie młyńskie kamienie porozbijano na ka- 
wały, jedwabny pytel rozerwano na drobne kawałki, 
a części żelazne, wartości do 500 rubli, włościanie 
pozabierałi z sobą. 

Tama na rzece pozostała nienaruszona, a pozry- | "== 
wano tylko śluzy. Żadnych gwałtów osobistych wło- 
ścianie się nie dopuszczali i po dokonaniu dzieła zni- 
szczenia rozeszli się do domów. Właściciel majątku 
straty swe oblicza na 8 do 10 tysięcy rubli. 

Przed kilku dniami spałono również młyn wodny 
w Uszaczu, majątku hr. Platera w powiecie lepelskim. 
Na jarmark przyjechało do miasteczka wielu włościan, 
ktoś zafundował sporo wódki i tłum, dobrze podpity, 
zachęcony przez kilku mowców, ruszył na miasteczko, 
gdzie wobec policji i naczelnika ziemskiego podpalo- 
no młyn, a potem z okrzykiem „hura* wesoło roz 
szedł się do domów. 

tozmażtości. 

x Z Petersburga. Słychać, że rząd, chcąc 
ułagodzić ruchy agrarne, a przytem oprzeć się na chło 
pach, obiecał rczaać pomiędzy nich przeszło 100 mi 
ljonów dziesięcin, będących obecnie własnoscią rządu. 
Ma być w tym sensie wydany manifest. 

Tymczasem ruch agrarny z mordami, podpalania- 
mi i rozbojami trwa nadal. W prowinciach ześ bałty- 
ckich, gdzie się baronowie tamtejsi okrutnie i nie po 
ludzku z łotyszami obchodzili, doszedł do najwyższe- 
go stanu wyuzdania. 


> Wojsko przeciw posłom. „Budap. Hirlap.“ 
twierdzi, że w dniu 19. tm., tj. w dniu posiedzenia 
sejmu węgierskiego, w niedalekich obok p rlamentu 


Rua 


w Budapeszcie koszarach było zgromadzonych 264 
wybranych żołnierzy honwedów, zaoparzonych w 5280 
ostrych ładunków. Ten oddział miał za zadanie na 
dany sygnał wejść wprost do parlamentu i wypędzić 
posłów z gmachu parlamentarnego na wypadek, gźy- 
by się opierali reskryptowi królewskiemu, odraczające= 
mu sesję sejmową. 

Omi, aeiae WIERĘ] żarowa] 


Xiteratura i Sika, 


Repertuar teatru miejskiego. 

We wtorek popał. „Przeor Paulinów czyli obro- 
na Częstochowy“ Juljana Mórsa z Poradowa; wieczo- 
rem „Cyganerja* Puccini ego. 

We środę popoł. „Łapownicy"; wieczorem „Gio- 
conda“, d Annunzia. 


„Bławatek“. Z szeregu kalendar y na r. 1906 
|wyróznia się korzystnie „Bławatek*, kalendarzyk dam- 
ski nakł. Florentyny i Wandy. Zarówno dobraną li- 
teracką treścią jak i praktycznym dodatkiem przepi- 
sów kucharskicn, zaleca się jako bardzo stosowny po- 
darek dla za i pagen, 


Nad Sie ne 


(Za rubrykę tę redakcja nie bierze odpovie A 


FERRATIN i FERRATOSA (płynny Ferratin) 
najlepszy środek wzmacniający przy 


anemji i bladaczce 


przęz lekarzy najgoręcej polecone. 


Ferrat!in jest prepara- 
tem  pożywnym, 


zawierającym Żalazo, a sporządzonym 
w połączemu z białkiem 
== Pobudza apetyt i trawienie. 
Zdumiewające skutki. De nabycia w aptekach. Prospekty 
gratis u fabrykantów. 


C. F. BOEHRINGER £ SSEHNE, Mannheim — Waldhof, 


Spe TaT OR 


Dr. Franciszek Sięk 


b. I. asystent c. ©. kiiniki chirurgicznej Uniw. lwowsk. 
ord. 3—5 piao Bernardyński 2/a. 


.  Jnkaso Weksli i przekazów 


na miejsca zagraniczne i na prowincję przyjmują 
: e sg e 
Sokal i Lilien 


Ton bankawy I kantor WIDE 


Weżny od 4. stos 1p d303 r. 


Czas środkowo-europajski 
Rozkład pociągów. 


Przychodzą do Lwowa na dworzec główny : 


Ze Stanisławowa : 12°20 w nocy (pospieszny), 6'10 ra- 
no, 8'05 rano. 1005 rano, 1 40 popołudniu (posp), 545 
popoł., 9 10 wieczór. 

Z Krakowa: 23L w nocy (posp). 6 rana, 8'50 rene, 10:35 
rano z (Rzeczowa). 1/30 pepoł. (posp). 5 «5 popcł, 8'40 
wieczór (pos.), 950 wieczór 

Ze Stryja: 729 rano, 119P risu, 3 45 

Ze Sambora: 815 rano. 150 Aol, 

Z Rawy ruskiej: 760 ranv, 0 pupul. 

7 Jawonowai 518 rano, 432 popol. 

Z Tarnopola : 720 rano, 11:55 rano, 2'36 popol. (pospie- 
szny), 10*20 wieczór. 


Odchodzą ze Lwowa z dworca głównego: 


Krakowa: 1245 w nocy (pospieszay), 4 15 rane, 82. 
rano (pos -,. 835 rano, 2'60 popel. (posp.), 4.10 popo5 
(tylko do Rzeszowa), 6'85 wieczór, 1005 yleczóz (tylkło 
do Przemyśla), 11 wieczór. 

Stanisławowa: «51 w nocy (posp | 6 15 rano, 9-20 
rano, 240 popał. (posp.), 550 popoł,, LU'LO wieczór. 
Tarnopoln (z głównego dworca); 68! rano, 1056 

rano, 2 popol. (posp ), 9 wieczór, 11-05 wieczór. 

Stryja 3 730 rano, 255 popol. 6 25 wiecz., 11 10 wiecz 

Sambora i 9 rano, 4-20 popol, 10:55 wieczór. 

Rawy ruskiej: 1110 rano, 73) wieczór. 

Jaworowa: 655 rano, 550 wieczór. 


p pf, 10:50 wiecz. 
920 wieczór. 


Dziecko karmione mączka Gurzgula 


jest wolne od wymiotów, wysypek, diarrhoć, 


wyróżnia się 


świeżością cery, żywością Spojrzenia, twardem, elastycznem 
ciałem, rozwija się silnie, próżnienia odbywają się fi jest środkiem 
prawidłowo. — Właśnie do usunięcia diarrho€ ENĘS" maczka Garg UR la "ZĘ niezrównanym. 
przy ul. Krakowskiej |. 9 wa Lwowie 


QANDEL 
WINA 


Ludwika Stadłmillera 


poleca się Sz. P. T. Publiczności. 


4. 


KURJER LWOWSKI z dnia 26, Grudnia 1905, 


COLOSSEUM "Ff" "s," - 
| Od 16. grudnia. 

15 polarnych niedźwiedzi, Sel-De, wloscy minstrelo, La 
Guossha, błyskawiczne transformacje. The Węsdwards, owo- 
Tueje siłaczy. „Zazdrosny mąż“, farsa. 10 sensacyj! W niedzielę 


i święta 2 przedstawienia e godz 4 i 8. Bilety są wcześpiej do na- 
bycia w biurze dzienników Plohna, ul. Karola Ludwika 9. 


Na myszy polne! 
Trucizny na myszy polne. 


GAŁKI fosforowe — DWIES strychninowy, 
obłuskany — PSZENICA sirychninowa 
KOSKOL trujący tylko myszy, nieszkodliwy dla 
innych zwiurząt wyrabia 


£wowska fabryka chemiczna „JEEN“ 


Przy zamówieniu należy dołączyć pozwolenie 
władzy politycznej. 


ASEŁKA BK 


Nopisała M. KONOPNICKA 

Muzyką F. Maszyńskiege — 

Ozdobił J. Bukowski — — s 
— Cena 5 koron. 


NAKŁAD KSIĘGARNI POLSKIEJ 
B. POŁONIECKIEGO we Lwowie. 


AVSANNA Yd 
drobne ogloszenia K 


po L'/ą ct od wyrazu. 


-2 tas 2 
Kupno i sprzedaż, 


Wg srebrne, prawdziwe 
lyońskie w wielkim wyborze 
T na składzie. J. Dąbrow= 
iski, Hetmańska 4, Akou 
57 


[Poszukujemy gorzelnika, eko- 
noma, furmana, leśmych, for- 
nali na oraynarję Guwernantki, 
gospodymie, klucznice, bony, lo- 
kaji, kucharki na wyjazd. Kawiar 
nia z pokojem do śniadań. Młyny, 
posiadłości na sprzedaż. Poszuku- 
jemy dzierżawy, kupimy folwark 
100:norgowy. Agencja, Lwów, 
Ormiańska 30. 2769 


jposrakuję moteru używa- 
tego, siła dwu do trzech koni. 
C. Ołes.ek, Stanistawów. Romae 
nowskiego 9. 2707 


wina x ogrodem z komfor- 
tem urząuzona, ze wszystkie- 
mi możliwemi wygodami do sprze- 
dania, 12 wolnych lat. Potrzebna 
gotówka 14000 zł. Wiadomość 
biuro dzienników Plohna. 2754 


Gree ro 


AW ara meaane meree 


dam nilym wodnoparo- 
wy koło Lwowa przy głównym 
gościńcu © picia kamieniach a- 
morykańnskich. Budynek murowa- 
my, dwupiątrowy, mieszkanie o 
aevterech ubikacjach Stajnia, wo- 
zowcia, drewuinia, szopa, dwa o- 
grody owocowe i staw. Cała obję- 
tość dwa mcrgi. Dochód netto 
8.060 k. Cena 64 000 k. Potrzebna 
gotówka 34.000 k. Oferty pisemne 
„Młyn“, Biuro dzienników, pasaż 
Hausmane. 2167 


jgydzierżawię lub sprze- 
dam bandei Kktrzenno-śnia- 
dankowy w dużem mieście. Wa- 
runki korzystne. Restante: Moraw- 
ski, Kosienice. 2770 


PY sdliniarnię bardzo do- 
brze rentującą się sprze- 


dam. Adros Administracja. 2753 
OOO EE A POWA AEN 
Nauka. 


icki. 


a 
Z 
a: 


I dywanowe, Fantazyjne STOLIKI 


do kart i salonowe. SZALIRI jedwabne dekoracyjne, SŁUPY, ETAŻERY i POSTUMENTA 


Nowy Rok 
MARATY francuskie (gobeliny), 


ra] 
to 
ODUSZKR 
LWÓW, ULICA JAGIELLOŃSKA L. 12. 


ko 


? 


1 
jk 


W!'eszka przyjezdna, wlad. 
jęz. polskim i rosyjskim, u- 
dziela łekcji jọ". włoskiego, fran- 
euskiego I muzyki fort Teorja i 
praktyka. Adres poste rest. Tiwów, 
NN.) a. 2727 

NEC GO WEOBEMGZ TŻ | 


Rozmaitości. 


polecają po niebywnie niskich ocenach w olbrzymim wyborze 


w. Primus 4 S$. Igl 


oweści z bronzu, skóry, 

porcelany i szkła już nade- 
szły, pob ca najtaniej Seyfarth 
& Dydyński wo PNE sz 
pl. Marja Marjackim. 


yie owocowe poleca han- 


P Podarki: 


del Bodnara. Duża flaszka 
ed 30 ct 325 
guz Lwów, ul. Trzeciego 
Maja 2. Kaw, va'ote, Surowe Łoże narty (ski-ski) i przy- 
40:30 bory do szermierki w maj- 


i herbaty, Cen, vi zystępale. 
= większym wyborze poleca W. Łu- 


towarzyszenie pryw. Nau- | kąsjewicz, ul. Akademieka 26 
czycielek urzędnicze polecą, 2738 


szukuje nauczycielki z muzyką,| - q z R 
kr paryskie artykuly poleca 


cask, niem., żydówki, kato 
ki, bony, Niemki, troeblanki, najtaniej droguoria Menkesa. 
aż. Kościuszki 3, codzien: | Lwów, Kaźmierzowsk róg Fa 


mie 12— 2688  |nickiej. Cenniki da. mo. 


Ws'czy ze straszną mę: 
dzą wdowa po Ślmasarzu z 
sześciorgiem dzieci, pozostająca 
bez żadnych środków do żysią i 
prosi o litość i wsparcia tą dro- 
gą. Laskawe datki rrayjmuje z 
grzeczności Bronisława Taler, 
Działyńskich 1. 6 2735 


pierna wdowa, matka 2-ga 
# dzieci, lac 70 licząca, baz ża. 
dnych środków do życia, chorowi- 
ta odnosi się də litościwych serc 
chrześcijańskich e pomoc mater- 
jalną Łaskawe datki upraszam 
nadsyłać pod adresem: Sośnicka, 
ul. Piaskowa 4, Lwów. 21768 


Bł yborny miód doserowy, ku- 
rącyjny 6 kor., „rarytas miv- 
doborów 6 k. 60 hb, 5 kg. franco. 
Miód w plastrach 1 kg. 2 kor. Ko- 
rzeęniewicz, em. naucz., Dran 
586 


Efektowne elektryczne po- 
darki na „NOWY ROK“: latarki 
kieszoakowe. ręczne, lichtarzyki, 
szpilki do krawatek ete w naj- 
większym wyborze. Floberty tak 
zwane wiatrówki, laseczki stalowe 
poleca po najtańszych cenach Ja- 
kób Kahane, «wów, Sykstuska 12. 


ULA AE GEO dO Dy Pd PONY DY UJ 


"Nowość 


da aumtorów wypalania 


Rzeżbo-wypalanie (Tiefbrand), 
Przedmioty do tegoż wypala- 
nia w wieikim wyborze na 

składzie u 


fńlojzego Xübnera 


we Lwowie. 


Na Keumatyzm | 
jako znakomite nacieranie, u- 
śmierzające bole poleca: 
Linimentum mentholi bals. comp. 
NERWOTON 
skład wysyłkowy apteka 
RUBLA, przedtem Z. Ruc- | 
kera, we Lwowie. 
Cena za flaszkę 80 h. | 


Oryginalny francuski koniak 
Dół [A EW cała butelka zł. 3.50, 
ćwierć Í zł. poleca 

aik LEONARDA SOLECKIE- 
GO we Lwowie, ul. Batorego 2. 
Wysyłki od 2 butelek do ka- 
żdej miejscowości. 


|. id, 


— 


Canie mięso! 


Wysyłam franco 5 kig. mięsa 
wołowego i cielęcego codzien- 
sA. pyta najlepszej jakości 

5 kor. €0 h. Do każdej po- 
Ew) certyfikat weterynarski: 
koszerne z dołączeniem atestu 
2 rabinów kor. 7. Gęsi tłuste 
wraz ze smalcem 5 kig. 9 kor. 
Miód prząjny najlepszej jąkości 


5 kig. 5 hor. 60 h 
Adres: 
ARON HALPERN, Zbaraż. 


OPr==: obrazów uskutecznia 
najtaniej skład obrazów i pd 
Batorego 30a 


Nosze 1 paski do ostrzenia 
brzętew poleca Jan Lauruk, 


mechanik, Lwów, Halicka 6. 216 


Mieszkania } sklepy | 


po 1 et. od wyrazu. 


Gystsinia i pokój elegancko 
umeblowane zaraz Go wynsję- 
cia. Bliższa wiadomość uł. Gro- 
decka 1. 39, koło św. Jura, II. pię- 
tro na prawo przy schodach. 2761 


oczna ulica Kadeoka w 
pięknej pierwszej willi I. po- 
mieszkanie 4 pokoje, 2 przeapo- 
koje, kuchmia, łazienka. elektry- 
czne oświetłemie z ogrod<m w par- 
terze; II. pomieszkanie podparte- 
rewe 2 pokoje, kuchnia do wyna- 
| że I. jeden mehipwang go 
76 


Wydawca, naczelny i odpowiedzialny redaktor: Henryk Rewakowicz. 


neee o, e Go «ukaze e pa R z a ZZ ZZOZ ZZOZ ZA ZZA ZZO ZI ZZZZZZZZZC ZOZ ZZ 
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5 T i więcej zarobku dziennego. 


Towarzystwe maszyn peńczoszko:. 
wych dla raketników domowych 
poszukuje oseby obojej płci do wyrebów 
pończoszkowych na naszej maszynie, 

. roata i szybka robota przes caly rok w domua. Nie potrzete 


wiadomości przygotowaweżych. Odlagłość i rmieżsąć zsaniauz- 
kania nie wpływa woale, a my aprzcdajemY ‘ste, 


Towarzystwo maszyn pończoszkowych dla 
robotników domowych 
Thes H. GKITTICK a* Comaw., Praga, Potorsplat 7, 1—4R 


Proszę żądać gratis | 


1 france mój dniy bogaie ilustrewany kataleg główay z arze- 
szło 1000 ilustraejemi wszystkiek redrajów sogarów niklewych, 
srebrnych i złetyek, marka Meaxępf, Uahn, Grega, 
Sehaffhansen, Glashitte, jękateń wszystkick rodnaji 
solidnych towarów złetych i srebrnysh pe oryginalnych Camuch 
i ARTAR: 
Niklewy zegar romeuteir x ć ' . 
Systam Reskopf vegar patant . . . n 
System Raskapf ozaray BStalewy zegar rement. 
R patent Reukopt . s . 
Ọ Szwajuarski orygin. system Roskepi patant . 
Galdin. rementeir, werk „Lana“ . . 
Srebrny zegar Tamantejr, work „Bleria” 
3 Srebrny zegar romanteir, padwójnie kryty 
+ Srebrny ]Imiemszok pancerz. Z ACE da 
adskakiw. wagi 15 gr. . „ 
Racyjski tulaki miklewy cyliadr. zegar remanteir 
a wórkiem „Innał . . n 39m 
Budzik k. 2:56, zegar kushaany k. 3: — zegar Szwarawaldzki 
t. $—. Zagar z kukułka k, 3'54. 


| Za każdy zegar 8 Jata pisemnej gwaranej!! Żadne ryzyka! Dezwalena zamiaua 


alba zwrot pieniedzy | 


Pierwsza fabryka zegarów HANNS KONRAD wBróx, Nr. 1224 (Czechy ) 


OM KAS 41 Ma Za SK © 


W celu zabezpieczenia mającej się uskutecznić dobudowy 
do gmachu fabrycznego w c. k. fabryce tytoniu we 
Winnikach, rozpisuje się dia kategorji robót w pierwszym 
rzędzie w plan budowy wchodzących, a na sumę 334.000 
koron obliczonych, powtórny przetarg konkurencyjny 
z terminem 


do 15. stycznia 1906, godzina 


Bliższe szczegóły powziąć można z odnośnych ogło- 
szeń w gazetach urzędowych wiedeńskiej i lwowskiej jako 
też w c. k. fabrvse tytoniu we Winnikach i w budowla- 
nym departamencie c. k. generalnej Dyrekcji monopolu 
tytoniowego we Wiedniu (IX. Wejsenhausgasse nr. 1). 


OWU A ZOZ "ESTEE NERO 
| Kawa paleona 


za pomocą gorącego powietrza 
ściśle podług zasad hygjėny, znakomita w smaku i aromacie 
codziennie świeżo palona 
kilo kawy palonej Melange Nr. g 1 k. 60 gr. 


` oJI, 80 
mat »-- "Ill. 2,20 
A x "IV.2, 40) 
Meiange cesarska gov. 25 80 „ 


poleca Handel herbaty i kawy 


Edmunda Riedla 


we Lwewie, 
Teatralna 3, naprzeciw katedry, 


| Znaczniejszy obszar gruntów 3°, morgów rzy | 


| ul Grodeckiej w csłości lub parcelami natychmiast na sprze- 


dąż. Bliższej wiadomości udzieli adwokat dr. Zygmunt 
Liglewioz, Lwów, Akademicka 22. 


Gicht 
Bole 
reumatyczne m 


Maść służąca tak znakomicie do wciera- 
nia, jest do nabycia w każdej większej 
aptece za flaszkę po 2 kor. — Wysyłka 
pocztą przez aptekę Zoltána, Budapeszt. 


Skład dia Wiednia: Apteka nadworna, I., Hofburg. 
Skład we Lwowie w apiece RUCKRRKA. 


Z dnikarni W. A, Smyikowekiesa. Lwów, Kopernika 5 


